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W IADOM OŚCI ZAGRANICZNE.

% Londynu dnia  22 VVrieinia.

Oskarżono nas (mówi Morning Chronicie) 
iż nie oddajemy spraw iedliwńśri sz la c h e tn e m u  

L ordow i Castlereagh. Jeżeli przez oddanie 
sprawiedliwości rozumie się pisanie pochwał, 
przyznać trzeba ze w  tej chwili, nie możemy 
oddać tej sprawiedliwości. Dziennik ten ob- 
szernie dalej dowodzi, iż tak w  zaniechaniu 
Zamierzonego zbrojnego pośrednictw a, mię- ■ 
dzy H iszpanj| i Niepodległemi połydniowej A- 
m eryki, jako też w  odstąpieniu od myśli u- 
rzym yw ania Armji obserwacijnej po nad Renem 
L ord  Castlereagh szedł tylko za jego przed­
stawieniami. W zyw a p rzy  końcu M inistrów 
Angielskich, ażeby dla własnego honoru uró- 
ęzyscie zaprzeczyli zapalonym Ultra Francu- 
zom, którzy pobyw szy w  Londynie, za swo­
im pow rotem , rozgłaszaj.} w  Paryżu, źe Mini­
s te r jutn Angielskie trzym a ich Stronę, i p o ­
zwalaj} sobie tysiąc szalonych wieści po d  jego 
imieniem rozgłaszać.

Dostaliśm y jeszcze jeden wyciąg z listów 
pi yeh ze statków, składających w ypraw ę 
północną; „ P jSZę p Q(j namiotem na wyspie 

VI a y g a t u  Mass a lodu zatrzymała nas wczo*

raj, skorośm y w  cieśninę D a v i s  w pływ ali,
i przez dw a dni byliśm y istotnie obsaczeni lo­
dami, ale przez niepojęte zmiany, które tu  się 
często zdarzają, moręe otw orzyło się znowu. 
Zima p rzesz ła , była bardzo o s tra , m rozy 
trw ały  nadzwyczaj długo. W ystaw  sobie
zadziwienie moje, gdy przybyw ając tu, ujrza­
łem blisko 4o. statków  Angielskich zamknię- 
tych w  lodach od kilku tygodni. P rzyczyny 
działające na poruszenie lodów , tak  są jesz­
cze mało znajome, iż żadnej zmiany niemożna 

, przewidzieć. W stąpiłem  na w ierzch jedne- 
| go pagórka, abym mógł podzielić z tobą w ra  
| zenie, jakie na mnie sprawiło piękne w idow i­

sko, które z tąd ujrzałem. Z północy i wscho- 
du rozciągała się niezmierna płaszczyzna lodu 
p ięc iu se t górami przezroczystem i najeżona; 
a tu  i ówdzie przerzynana częściam i morza 
którego błękitnawe w ody tak mocno się odbija- 
ły  przy  białości całej lodów massy; na zachód 
ujrzałem Grenlandją śniegami zasypaną; na po­
łudnie szczyty gór* w yspy D i s k  o gubiły się 
w  m orzu, a statki rybackie na brzegu tej W y­

spy kotw icę zarzucające, więcej Zajmującym 
czyniły ten obraz. K rajow cy zapewniają nas 
źc na tern miejscu w  zimie lodów- niema i



rozumiej;], że znajdziem y na P ó łnocy  zupełn ie * -Przybyło  do H annaw ah w  dniu  i  Czet- 

w phie przejśc ie.”  J w ca r . b. tysiąc m urzynów  n iew olników . —
W  północnej A m eryce, F lo ry d y  zajm u- 4 Jeden  z ok rętów  p rzy w ió z ł ic h  745  a ła d u ­

ją jeszcze w szystk ich  po lityków ; R edak to r j nek jego b y ł oszaćow any p rzez  k u p có w  na 
D ziennika P a t r j  o t a  dalej się jeszcze zapu- ] 3 oooo talerów .

ścił od w szystk ich: „  P e n sa k o la -  pisze o n —  i W . XiąŹę R ossyjski M ichał w ró c ił tu  do
jest m iejscem  bardzo  handlow em , a p rzez  po. } L ondynu  zw iedziw szy  Portsrnuth . 

łączenie ze Stanam i Z jednoczonem ihandlow niej. J W  U niw ersytecie E dym bursk im  miano-
szem stałoby  się jeszcze. G ru n t żyzny  dw a jj w ano stu trzech  A kadem ików  d ok to ram i me- 

k ro ć  na ro k  żniw a w ydać  może. W ydaje  ró- jj dycyny. Pom iędzy niem i znajduje się 24  Szlco- 

w n ićż  i dęby  tak  po trzebne w  m arynarce. |  tów , 24  A n g lików , 2# Irlandczyków ; reszta 
W iadom o ż e  w ysp a  K uba daleko korzystniej- y  z &£ ro d e m 'z  Indji, K anady , Rossji i Szw ajca- 
szą jest od  F lo rydy . Ale podobno niebędzie- i rji.

m y  m ieli ofiarow ać w  zam ian H iszpanji coś ? Na żółtaczkę panującą ,w now ym  Orlea-
tak iego , coby mogło ją skłonić do odstąpienia > m e w ie le  osób w ym iera, I

tej bogatej i p ięknej osady. ,  J  T  Jenera ł f t iś z p a ń rf ł M orillo d a ł p ie rw szą

S tatek  M a r g a r e t a  p rz y w ió z ł nam  doP W o  w iadom ość u rz ę d ó w , w  dniu  8 M a. 

k ilk a  lis tó w  2 B u e n o s  - A y r e s -  Ode- LordoW i c » " * e r“ ere  G ubernato row i Bar-
* dnia 2 .  C zerw ca ro z k a z a n o , ^  { Ł adoes,  jak o ^ d o w ó d zcy  w ojsk  sp rzym ierzę- 

w szysey  m ieszkańcy  od  d o 5 o>'S» ro- ! " y ch ’ °  “" 'y c ię s tw ie  p rzez  siebie otrzym onem

k u  by li zaciągnien i do w ojska. , W szy scy  J 1 0 Smiercl Bob w ara .
K sięża u rodzen i w  H iszpan ji, odebrali roz- } K aP ry  P °w stań có w  nie zw aża j, teraz i

' kaz  ‘ O puszczenia ' k ra ju  i w yn iesien ia  się do j ” * Łander? p b ftdgalska.

E u ro p y , a to ńajdalej W przec iągu  d w ó ch  j  t  Paryża dnia 25 Września

m ięsięcy. |  Z apew niają że M arszałek M acdonald  wej-
D ziennik i A m erykańsk ie  donoszą nam  » dzie w  zw iązki m ałżeńskie z W dow ą po  Jene*

0 A m eryce p o łu d n io w e j, co następu je: Nie- ? rale M oreau.

k tó rzy  u trzym ują  że M orillo  jeszcze ży je , ) ■ „ .
J , ) dnia 26 Września.

,  ze używ a c iep łych  fc jp ie li w  A  g i t  a C a. P. L  e m o ,  za ukończony  w  p rzec ię -u
l i e h t e  o d w ie  m ile o d  P o r t o  C a p  e 1- ! M terech  la t pos, g H e„ r y k a IV o trzym ałjsm n .

1 o i że N iepodleg li zostali p o ra ż e n i; że B o- mę 3 3 ,,8 6 0 . franków . W ielu  w ydaje sio ta

l i v a r  założył sw o j, g ło w n , k w a te r ,  w  S a n  j sum m a ab y łw y 50k s! ale n iech Sobie p fz jp o -
F e r n a n d o ,  i że w szy stk o  iest spokojnem  ) „  ,i„ -p , ,

J 1 F J S mn3 i ze P oslg  F red ery k a  V w  K openhadze
w .ó j  s tro n ie ., In n i tw ie rd z j iż Jen e ra ł P  a e z j koM tow al 2 ,800,000 f ra n k ó w , p rócz  pensji .
Jest N aczelnym  W odzem  W ojsk  V e n e z u .  j k tó ra  f n e t  18 ^  p o  44oo  fa m M w  rocznie

e l i ,  1 ze z licznym  oddziałem  zniósł w ojska t p anu S a l y  p łaco n , by ła . F a l  c o n e t ,  za

K ró lew sk ie  p o d  dow ództw em  Jen e ra ła  M o- , taluę f c o tr .  W . w  P ete rsbu rgu , p rócz  wszel-
r a l e s  w  ok o licach  V i t t o r i a ;  że M orales k ich  po trzeb i k tó ry ch  m u R z ,d  p rzez  lat , 5

zo s ta ł ra n n y m ; iż e  d la tego Jenerałow ie Za. dost'a rczał, o trzym a! summę S ę k 000 franków

raza  . C edeno i d ,  na  P o rto  C apello , że Bo- Pam l B o u c  b a r  d o n ,  zapłaciło  m iasto Pa- 
liw a r  z re z e rw , w ojska jest .w L o s -M o rro s , ^  ia s ta lo ę  L u d „ i k aX V  lj6o0 ;6oo  frank6w
1 że te siły  złączone w k ró tc e  w  targną do ) , . - „ j ; H ,S ż k to rćj ty lko sum m a 260,000 franków  na mo- 
Stolicy. 1 ' , ' • >

j dele użyta zostoła; m iasto zaś poniosło  w szel-

dnia 20 Września. |  kie koszta na w arsz ta ty  i w szystk ie  inne po-
B ulletyn dzisiejszy  o zd ro w iu  K rólow ój ) trzeby; a oprócz tego B o u c h a r d o n  pobi*-

jest; następny: N. Pani spa ła  zeszłej nocy  do- \ ra ł pensji i 5 ,ooo franków .

Rrze i  zd row szą  się czuje niż dnia w czarajsze- 4
g0> '  1 V  z Szii/ttgardu dnia 24 Września.

|  Podróżni w czoraj tu  przybyli}  m ów ią 1$



w  W . X ięstw ie B adeńskiem  całe w ojsko  jest t D nia, 28 W rześnia. D ziś rano p rzy b y ł 

zw o łan e , i  u rlo p o w an i n a w o z a c h  jaknajśp ie- S do A kw isg ranuX iążeM ettern ich j p o p o łu d n iu  
/ szniej sp row adzan i. j N .‘ C esarz A ustrjacki.

Z K arls ru h e  donoszą , iŻ pow yższe zwo* j O czekujem y z n iecierp liw ością  N. Cesa- 
łanie w ojska nastąpiło  jedynie z p o w o d u  w ra- ) rza  W szech  Rossji o godzinie 6 w  w ieczó r 

cania w ojsk  sp rzym ierzonych  z F rancji p rzez  p rz y b y ć  m ającego, nap rzec iw  k tó rem u  dla 

k ra j B adeńsld. j p rzy jęcia  go, obecni M onarchow ie w y jadą .—

2 F ra n k /o rtu  dn ia  25 W rześn ia . j akze pam iętnym  będzie ten  dzień W dzie-
N. C esarz W szech  Rossji po  p rzy jęc iu  S Jacb m iasta naszego, w  dziejach całego świa- 

obiadu u  W . X ięcia H eskiego w  W ilhelm sbad , |  t a ’ nas* P °źn i po tom kow ie z rów nym
p rz y b y ł tu  dziś w  w ieczór o godzinie szóstej j m Y zapałem  w spom inali o n im , i  parnię.
W śród h u k u  dział i odgłosu dzw onów , i stanę! |  łiu  na skutki, z n ich  cieszyli się i  oneżbło*
u  R adcy  S tanu Bethm ann. W spania łom yślny  ś gosław ik.

ten  m onarcha uszczęśliw iać będzie ju trb  je* l  2 W ro c ła w ia  dn ia  2 9  W rze śn ia

szcze m iasto nasze sw oją obecnością , p o  ju- ! D nia w czorajszego w ieczorem  p rz y b y ł do fu­
trze  zaś odjedzie do B iberich. skąd po  śniada* / tcjszego M iasta X i|źe  N a s tę p c a , w  tow arzy- 

niu  u  X iążąt, u d a  się w  d a lsz | p o d róż  do A- j  stw ie B rata swego X iążecia W ilhelm a. P rzy- 

kw isgranu . \ b y ła  n iem niej z Poznania X jęźna Jm ć Radzi-

P rzy b y li tu  ta k ie  K ró lestw o W irtem ber- t w iłow a, M ałżonka N am iestnika Jego Królew* 
scy, i  Xiążę następca O ldem burski. N. C esarz [ skiej M ci w  W ielk iem  X ięstw ie Poznańskiem  
A lexander zaraz po  sw ojem  p rz y b y c iu  od- |
w iedził N. siostrę sw oją K ró lo w ę W irtem - ) , ,A cadem D  ^ te js z a  o fia row ała  JegO Xią-
b e rs k ą , i  w  dw ie dop iero  godziny u dał się t 1 M ości N astępcy tro n u , D ip lo m a  n a ‘D o­

do przygotow anego d la  siebie m ieszkania. —  1 ^  °  °JSa pr&Wa’ k t0 fe  haJla^ a w ie j  przy-
n/r* i v  . * ( jać raczył.
M iędzy Xią/.ętnmi odw iedzającem i M onarchę 7  ̂ ,
b y ł także', Xiążę D uńsk i C hrystyan . Cesarz >
odw iedził później X ięcia Palatyna 1 Xięcia ] 2 L ip sk a  dn ia  2 5 W rześn ia .

B aw arskiego K aro la .  ̂ C esarzow a Rossyjska, p rzy b y ła  tu

Poprzedzili C esarza do A kw isgranu, Mi- } dm a w cz0raiszeS° o 12 w  nocy w śró d  odgło- 
n istrow ie stanu: H rab ia  N esselrode iC a p o  d ’l- J s u w szy stk ich  d zw onów  1 ośw iecenia m iasta ; 
Stria. ! Przyi?ta °d  N. Pana i N. Pani. DziŚ ódwie*

N astępca tronu  K ró lew icz  B aw arsk i p rzy j- i dzife N ' K ro le s tw o ’ w zajem nie od  n ich  po- 
m ow ał N. C esarza A ustrjackiego w  Aszaffen- \ w torn ie odw ied zo n a , poczem  w ysłu ch aw szy  

b u rg u , .u b ra n y  w  m undur regim entu drago- |  naboźeństw a W kap licy  G reckiej, puśc iła  się 

n ó w  A ustrjack ich  noszącege im ię jego. j ^  d a ŝzl  P °d io z .

od  M enu  2 7  W rzrśn ia .  ? z  "adhrzegów n iższej E lb y  dnia  2 P aździern ika .

Podczas św ietnego obchodu  w eselnego j . ° Z^ Ć pstatnia D ziennika politycznego 
P. R otsch ild  z panną H erz rozdano ubogim |  zaW iera co .następuje: „  M iędzy  okolicznością- 

w szystk ich  w yznań w  Frankforcie z strony  5 ia^ e zw rócę niebaw nie baczność M onar-
now ożeńca 2 5 ooo Złł* j chow  i M inistrów  Zgrom adzonych w  A kw is-

V granie, po liczyć w y p ad a  następ n ą . W . Xiąże 
Ą-^kwisgranu dnia 27 Września. 1 B adeński m ający la t d o p ie ro  52 1 ożeniony

N. K ro i n a sz p rz y b y ł tu  dziś o godzinie j  z Stefanię B eauharnais, nie m a do tąd  żadne- 

p o  p o łudn iu . j  go potom ka p łc i m ęsk ie j, ale trz y  ty lko  cór-
Z  b lisk ich  okolic u  odleg łyh  k ra in  p rz y . { ki. D ziad  iego M argrabia B adeński z pow tór* 

yvva tu  ciągle tak  w iele obcych  o só b , iż ( ńego m ałżeństw a z G rafiną H ochberg , zosta- 
liczba ich  p rzeniesie zapew ne pam iętną ilość j  w ił trze ch  synów  m ających  ty tu ł G rafów  Hoch- 

5 oooo jaka już w czasie jednego w ielkiego berg . T y ch  po  sobie W . Xiąże chce zostaw ić, 

obchodu  zg on adzoną była. n a s tę p c a m i, i B adeńczycy  są za utrzymaniem



daw nego dom u. B aw arja - jednak  ro śc i ważne 

d o  następstw a p raw a, k tó re  nie mogą b yć  o- 

słabione d y sp o zy c ji W . X iecia uczynioną na 

k o rz y ść  k rew n y ch  pobocznych .

List z Manchdjmu dnia 25 Wrze.inia.
C ały  kraj B adeński już od  k ilk u  la t nie- 

pew nem i w ieściam i n iespoko jony , nagle zu­

p e łn i trw o g i p rze ję tym  został, p rzez  w y d a ­

n y  tu  rozkaz, zw ołu jący  w szy stk ich  , k tó rzy  

b y li na u rlop ie : w  naszej okolicy  zebrać się 
m a czternaście ty s ięcy  lu d z i,  a inne 8000 

zb ierze  się p o d  F ryburg iem . P rzy czy n i do 

ty c h  z a c i |g ó w , m a j| b yć  p o ruszen ia  w ojsk  
w  k ra ju  sąsiedzkim , zagrażających w krocze­

niem  do W . X. B adeńskiego, a to jak  się do- 

m niem y vvamy, szczególniej z pow odu  pow sze­
ch n y ch  d o n ie s ie ń , o złym  stanie zdrow ia na­

szego X i|źec ia  ; ale te w iad o m o śc i, nie s |  je­

szcze tak  bardzo  z a trw a ż a j |c e ; a cały Baden 
m a n ad z ie ję , iż m łody  Xiąże w yjdzie z fizy­
cznych  i  po litycznych  niebezpieczeństw , i  że 

będzie  p an o w ał długo i z c h w a ł|. N iepo- 

trzebu jem y ta ić ,  iż m ieliśm y dotychczas p o ­

w ó d  do skarg  na nasz R z |d ;  ale od  p ó ł ro k u  
w szystko  się zmieniło.

W szy scy  B adeńczycy p o ł |c z y li  się z cier- 

p i |c y m , zagrożonym  K ró le m ; m iłość ojczy­

z n y  zasila każde serce. K onsty tuc ja  stała 
się jiow em  d la  nas d o b ro d z ie js tw em ; ona 

b a rd z ie j ożyw ia i łączy se rca  w szystk ich  
B adeńczyków : M in istrow ie , k tó rzy  j |  dali 

k ra jo w i w  ciężkich oko licznościach  p o tra f i | 
p rzez  stałość i zgodę , u trzym ać chw ałę na- 

Todu i  całość jego; p o w sz ech n a  ufność od- J 
po w iad a  ic h  usiłow aniom .

z S zw ajea iji dnia x 5 W rześn ia .

Zdaje s ię iż R z |d  G ienew ski zupełn ie spo* 

kojnym  okiem  p atrzy  na sp o ry  religijne coraz 
bardzie j w te m  m ieście się upow szechn ia jące 

M etodyzm  A ngielski p rzy ją ł tu  na siebie cha­

rak te r p o n u ry  i exaltow any  co najw ięcej w p ły
9  •

wrow i Pani K ru d en e r p rzyp isu ją . Pan O w en 

członek tow arzystw ra biblijnego A ngielskiego 

jest te raz  yy G ienew ie. O skarżają go że o tw ar­

cie w sp ie ra  Purytónów -
O drzucono  tu  p ro śbę  kato lików , p ragną­

cych w  N yon kościoł sw ój w ystaw ić; a to ze 

w zględu na m ałą ich  liczbę. Nie m asz ich  bo­

w iem  nad  pięćdziesiąt.

U W I A D O M I E N I E .

D o G azćty  codzićnnej przyjm ow ane b ę­
dą w szelk ie  D oniesienia p ry w atn e , za opła- 

tą stósow ną do ich  obszerności, po  sreb rnym  

groszu za w ersz. R edakcja obow iązuje się 

um ieszczać je zaraz  nazaju trz  po  ich ’ nade 
słaniu.

T E A T R  N A R O D O W Y .

D ziś A b u Tar czy li R odzina Arabska  

T rajedja z francuskiego w ierszem  przełożona 

przez K aźm ierza B r  o d z  1 ń s k i e  g o. P o k tó -  

rćj nastąpi D i v e r t i s s e m e n t  A z j a t y c ­
k i e ,  u łożone p rzez  B aletm istrza T ie r r y .

O d N iedzieli w idow isko  Polskie zaczy­

nać się będzie o w  pó ł do siódmej.

D O STR Z EŻE N IA  M ETEO R O LO G IC ZN E, czynione w Warszawie przez Ant: M AGIER

Dnia Termometr Barometr Wiatr Stan Nieba Wysokość wo- 
fty na Wiśle

15 Paździer­
nika | 

rano.

1 ciepła zimna cale j lin je 1 t o  czę: li:
Pogoda

łokcie | cale

5 1 „ 3 p  ołudniowy
“  1 19 

1
11 11 n i  i m " 1

Wydawcy odpowiedzialni.
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